
KURIER WARSZAWSKI
D.  JO. S i e r p n i a .—  I lok  1835.  

Poni edzi a ł ek . M  211 Ju t ro ,  S. Zuzanna.

JO .  Fe l dm ar sza ł ek ,  Xżę  W a r s z a w s k i ,  N a ­
miestnik Król : ,  wczoraj  po godzinie 11 w no- 
CJ’> wy jecha ł  do Kalisza.

I)nia 7 b.  m. i r .  na odb y ty m examinie  w Jn-  
s lylucic naukowym wyższym męzkim  p rzy  u- 
l icy Danie lewiczowski t j  pod N r  495 ,  w obce 
JJWVV.  i W  W .  Dyre k to r a  Gimnazjum Woie-  
"ód zk i ego  War szawsk i ego  dc L in d e  i Cz łon ­
ków Rady wychowania O sińskiego  i S u m iń ­
sk iego , Jeneralnego Wizy t a tor a  H leb o w ic za , Jn-  
B p c k t o r o w  IV ahaicw icza . i K a rw o w sk ieg o ,  U- 
czniowie za celujący postęp w naukach i mo­
ra lne  spr awowanie  się, z r a k  J W .  D yr ek to r a  
Gim: Woie:  o t r zyma l i  nagrody ,  w k s ią żk a c h ', 
Chmielewski  Fr au : ,  Raszek Adam,  Gotar t ow-  
ski Hen: ,  Mal inowski  Jan; s v la u ra c h :  D e S a n ­
tis Al ich:, J eke l  Alexander ;  w lis ta c h  pochw dU . 
tiy c h :  Gołoński  Kar: ,  Neumann  Edw: ,  Geinba- 
iz ewsk i  Adolf ,  Markoni  Ka r: ,  Tomaszewski  F e ­
lix,  Mianowski  Ant:,  Odolski  J acen ty .—  Pr ze ł o ­
żony Jn s tytulu ,  B irn b a u m .

W y s z e d ł  z d ruku  nak ł adem G. Sc7 incw a lda  
Tom 2gi i ostatni P o r a d n ik a  le ka rsk ie g o , o- 
l'yginalnie napisanego pr zez Dok to ra  O rkisz  
^z tabą - l ekar za  b.  wojska polskiego.  W W P P .  
Pr.enumeratorowie odebrać  go mogą każdego 
Czasu w miejscu gdzie p renumera t ę  złożyl i .  Dzie­
ło to,  z 2ch dużych tomów in 8vo maiori ,  prze sz ło  

a rkuszy  d ru ku  zawiera i ących,  z łożone,  z 
*''eści swoiej  iest nade r  ważne dla każdego,  a 
Nieodzownie pot rz<bne dla  osób na prowincj i  
Nueszkaiący cb. Zaleca się w yk ładem iasnym,  
Pros tym i do poięcia każdego zastosowanym; 
°l iejmnie g runtuwne  p r aw id ł a  piel ęgnowania  
*di'owia, rozpoznawania  i leczenia chorób ludz-  

ich wydarzających się. w różnych epokach ży-  
zacząwszy od lat  n iemowlęcych aż do pó- 

starości ;  ułożone iest  w len sposób,  i żby 
'fzUy z położeni a swego pomocy l eka r za  po ­

zbawiony,  mó g ł  sobie w chwil i  na jkry tyczn ie j -  
szej  sam zaradzić .  Tom J szy  z 50S st ronnic 
z ł ożony,  zawiera  zasady pielęgnowania zdrowia 
czyli  tak zwaną H y g ie n e ;  choroby  dzieci  od 
urodzeni a aż do rozwiiania  się w młodości ,  to 
ies t  do lat  16tu u mężczyzn,  a I 4 tu  u niewiast ;  
p rócz  tego wszelkie  choroby r a tunku  p r ędk i e ­
go wy magaiące,  iako leż najskuteczni ejsze  spo ­
soby ratowania w zatruciach wszelkiego rodza ­
ju. Tom 2gi z 750 st ronnic  z ł ożony,  zawiera  
choroby osób doros łych  z obszernym wy k ła dem  
go rączek choroby hemoroidalnej ,  koł t unowej  i 
znaduzycia me r ku r ju szu  powstaiąeej .  Prócz  tego 
obejmuie oddzielny t r ak t a t  z użycia metody'  p r z e ­
wyższającej  L c  R o a  ( L e R o y ) ,  w końcu umie­
szczone ma p r zep i sy  sporządzenia  l ekar s tw  i 
r ecepty .  Ca łe  dzieło sprzedaie  się p o z ł p .  3 0 . —  
Podpisany Aient  T o w a rzy s h c a  O gniow ego  K ró ­
le s tw a  P o lsk ie g o , ma honor  donieść P rześwie ­
tnej  Publiczności ,  iż będąc  opa t r zonym p rzez  
D y re k c j ą  Jene ra lną  wszelkiemi  i ns t rukc j ami  ty'- 
czącemi się ubezpieczenia  własności  r uchome j 
od s zkód ognia ( t ak w min sta ch, iakoteż w wsiach)  
iest  w stanie u ła twić  wszelk i e interessa iemu 
powier zyć  się maiące,  w iak na jkró t s zym cza­
sie,  za nader  ma ł em wynagrodzeniem.  Mieszka 
p r z y  ul icy Miodowej ,  w pałacu W .  Gr abow­
skiego (dawniej  Te ppe ra )  pod N r  495 ,  gdzie 
go w Riórze  swr in każdego czasu zastać mo­
żna.  s d d o l f  G r a d e n w ilz .—  Od 3cb dni p rócz  
cząstego deszczu,  czas chłodny i akby  w późnej  
iesieni.  —  W czo ra j  w wielkim Tea t r ze  po O- 
h lu b ie n ic y  z  L a m erm o ru , wszyscy obecni od ­
dając zasłużona pochw a łę  wzorowej  grze  JPan-  
ny  K u c zk o w sk ie j  i JP.  P ia se c k ie g o , zaszczy­
cili ich p rzywołan iem.  Wzno wi en i e  wyborne j  
Komedj i  P r o te k c ja ,  zadowoli ło wczoraj  Publ i ­
czność napełniaiącą wszystkie  miejsca t e a t ru  Roz: ,  
a po M o d n ia rk a c h , p r z ywo łan i  wszyscy*
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Z  P e te rsb u rg a  1 8 /3 0  L ipca .—  M a n ife s t  C e­
sa rsk i. Z B o le j  Ł a sk i ,  MY M IK O Ł A J Iszy ,  C e­
sa ra  i Sam ow ładca  W szech  Rossji,  K ró l  P o l ­
sk i .  C zy n im y  w ia d o m o  c a łe j  p o w szech n o śc i. 
U stanow iw szy M anifestem N aszym z d. 1 S ie r ­
p n ia  1831 r . ,  k ażdoroczne  częściowe w P a ń ­
stw ie  zaciągi re k ru tó w ,  R o z k a z u ie m y : w y k o ­
n ać  w rok u  b ie ląc y m  takow y p ie rw szy  częścio­
w y  zaciąg z gubern i sk łada jących  północną s tre ­
fę  C esa rs tw a ,  b io rąc  z tysiąca dusz po p ię c iu  
r e k r u tó w ,  na zasadzie oddzielnego U kazu ,  wraz 
z n in iejszym Rząd: Senatowi danego. D an  w Pe- 
terhofie ,  w dniu 13 Lipca, la ta  od narodzenia  
C h ry s tu sa  Pana 1835, panowania N aszego lOgo. 
W ł a s n ą  J . C . M .  ręką  podpisano M IK O Ł A J.  —  
U k a z y  d a n e  tegoż d n ia  R z ą d z ą c e m u  S e n a to ­
w i.  1) Manifestem z dnia dzisiejszego p rz ezn a ­
czyw szy  do w ykonania  p ie rw szy  częściowy za- 
c iąg  rek ru tó w  z g ubern i  s trefy  północnej P a ń ­
s tw a ,  rozkazu iem y: Zaciąg ten  rozpocząć  od 1 
L is topada  b ie ląceg o  ro k u  i ukończyć  n ieod­
m ienn ie  p rzed  1 Stycznia  1S36 r. Na u m un ­
d u row an ie  rek ru tó w  brać  od zdających pien ią­
dze  w ed łu g  cen, o ile  można zn iżonych, m ia­
nowicie  po 33 ru b le .  Od żydów gubern i W i ­
le ń s k ie j ,  G rodz ieńsk ie j  i Obwodu B iałostock ie­
go w yb rać  zalegających re k ru tó w ,  należących 
s ię z 96 zaciągu. R ozrządzenia  w części wojen­
nej po ruczy l iśm y  M inistrowi w ojny , sku teczne 
zaś w ykonanie  i ukończenie  tego zaciagu w na­
znaczonym  zakres ie ,  z lecamy troskliwości R zą ­
dzącego S enatu .  2 )  U kazem 19 Paździ: 1831 
r .  postanowiliśmy iż p rzy  każdym  ogólnym  w  
P ań s tw ie  zaciągu r e k ru tó w ,  w zywani być  maią 
do osobistej wojskowej powinności iednod-wor- 
cy i miejscy obyw ate le  w gubern iach  zacho­
dnich. Manifestem z dnia dzis ie jszego w yzna- 
czyw sey pierw szy  częściowy zaciąg z gub ern i  
s t refy  północnej P aństw a, R ozkazu iem y  na ta ­
kiej/.e zasadzie zebrać  po pięciu ludzi z ty s ią ­
ca dusz iadnodworców i m iejskich  oby wateli w 
g u b e rn ia c h :  W iteb sk ie j ,  M ohylew sklej, K ijow ­
sk ie j ,  Podolsk ie j ,  W o ły ń s k ie j ,  M iń sk ie j ,  W i ­

leń s k ie j ,  G rod z ień sk ie j  i O bw odzie  B ia łos to ­
ck im , stosownie do U stawy o ro zk ład z ie  ich 
powinności i U kazu w raz  z n in ie jszym , R z ą ­
dzącem u Senatow i danego. —  M ianowany D o­
wódcą 6go korpu su  p iechoty ,  z zachowaniem 
tychże  stopni i ty tu łó w ,  na miejsce Jene :-p o ­
ruczn ika  \ c i a  C h iłk o w  l ,  k tó ry  o trzym uie  u r ­
lop dla poratowania zdrowia na rok .  D ow ód­
ca 5 korpusu  p iechoty , Jen e ra ł -P o ru c z n ik  Jo- 
nera ł*A dju tan t  Baron G ejsm a r  mianowany D o­
wódcą l ko rp usu  p iechoty ,  z zach: stopnia j 
ty t u łó w ,  a sp raw ujący  obow: N acze ln ika  g łó ­
wnego sz tabu  1 a n n j i ,  J en e ra ł -P o ru :  Jen e ra ł -  
A dju t:  M u r a w je w  Dowódcą 5 korpusu  p iechoty , 
rów nież  z zachowaniem stopni i t y t u ł ó w .—  W  
K ja c h c ie  16 Maia o d b y ł  się u ro czys ty  o b rzęd  
otwarcia  założonej za N ajw yższym  rozkazem , 
szk o ły  ię zyk a  Chińsk iego , zoslaiącej pod wie­
dzą  D epar tam en tu  handlu  zagranicznego i pod 
bezpośrednim  dozorem K jach lyńsk ic j  celnej ko ­
m ory .  Dla dawania w tym  zak ła d z ie  lekcj i  ię* 
zyk a  C hińsk iego  p rz y s ła n i  zostali od M inister­
stwa sp ra w  zagra :  z liczby zostaiących p rzy  
duchownej missji w P e k in ie , ieden N auczyciel ,  
a tym czasowie, ^jla dozoru nad początków em za­
prow adzen iem  nauk i p raw id łam i nauczania ,  ma 
zostawać p rzy  szkole  znany X iądz J a c y n t .  (T .P . )

F r a n c ja .—  N apoleon  G u llo a  w spół re d a ­
k to r  gazety  R e fo rm a to r ,  z o s ta ł  uw ięziony w 
P a ry żu .  —  W  biórach wielu dz ienników  p rz e d ­
sięw z ię ła  Policja rew iz je ,  w k tó rych  uwięziono 
k i lk a  osób, między temi znajdow ać się ina g łó ­
wny R e d a k to r  dziennika S z a r y w a r y ,  w dniu 30 
z. ni. o godzinie 4  z rana ,  s z u k a ła  Policja  r ed a ­
k to ra  A'acjonal, lecz żaden nie zna jd o w a ł  się 
w sweni m ieszkaniu . —  W  g ie łdz ie  P a ry zk ie j  
g łoszono, że iest zamiarem rządu  przedsięw ziąść  
środki p rzeciw  wolności d r u k u . —  Pan D ju p ę  
P rezes  izby deput:  oczekiwany b y ł  dnia 30 z- 
m. w Paryżu; spodziewaią się że do 31go przy* 
b ęd z ie  do tej stolicy 300  dep u tow any ch .  —" 
P a ro w ie  postanowili p rzy w d z iać  5 dniow ą ża­
ło b ę  * powodu nieodżałow anego zgonu Marsz®!'
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ka M o rlje  Xcia Trewizo .—  Gdy 28 z. in. od­
była się tcwja,  dano obiad w pałacu T u lje r i  
Da 215 osób wgaler j i  I iy a n y ,  wszyscy obecni 
byli zasmuceni źe Król  nie mógł  się uspokoić 
* powodu straty Marszałka M orlje  i wielu in­
nych poległych ofiar. — *Wszvstkie papiery 
Znacznie spadły w giełdzie Paryskie j ,  (w Ber ­
linie utrzy inuią się dobrze .)— Mieszkańcy bli­
scy domu , w którym by ła  machina piekielna 
11«'azali, źe od nieiakiego czasu około tegoż do­
bili częste się przechadzał  iakis człowiek ba r ­
dzo t łusty.  Policja teraz szuka tego człowieka.  

Król wezwał  do siebie Pana l .a fita  i d łu ­
go z nim bez świadków rozmawiał ,  co stało 
się powodem do rozmaitych domysłów. —  Do­
piero dnia 3go po zdarzeniu piekielnej machi- 
chiny dostrzeżono,  źe Król ina iakiś znak na 
czole, i Król ,  dopiero potem dostrzeżeniu p rzy ­
znał ,  źe był  draśniętym, czuł  ból,  lecz nie- 
chciał tego wyiawić; Lekarze radzą puszczenie 
krwi;  także i oba Królewiczowie później u- 
Czuli, źe byli uderzeni,  atoli ich kontuzje są 
*Oałe.—  Ż cra r  oświadczył,  że pragnie spowia­
dać s ig .— Juź od miesiąca rozchodziły się po­
głoski w Paryżu o ukrytych zamiarach na ży ­
cie Króla,  nawet Królowa odebrała bezimien­
ne listy ostrzegające, lecz Król nieprzy puszczał 
przekonania,  aby ta zbrodnia rniala się uo- 
Pełnić .—  Dotąd niemożna się przekonać z wy* 
®nań Źr.rara  do iakiego istotnie on należał 
*łronnićtwa, czy Karli- tow czy Republikanów; 
* badań wykapało się, źe przed kilkunastu 
laty « ł uź y ł  w wojsku,  odbywał  kampanje 
pod dowództwem M iu ra la  i miał  krzyż Nea- 
politański.  —  W powiatach środkowych Fran- 
cj* po połowie zeszłego miesiąca upały docho­
dziły do 3 1 s topni .— W R uen  gdy miały -ię 
r »zpocząć zabawy w rocznicę lipcową, i gdy 
*aczęła gwardja r.arodo: maszerować, p rzyby ł  
bo u no w galopie iakiś elegant pokazuiąc gałą- 
*kę laurową i wołaiąc:  „niech źyie rzcczpo-
*ptdita,“  wkrótce przekonano się źe to by ł  
" " ‘j a t , —  Litografów ane poi trety R ąsjara  i

Panny M o rel iuź rozprzedano,  teraz przedaią
B la n k a la  i iuź ukazał  się Ź erar. (Gazeta Lip­
ska dowodzi,  że według praw niemieckich a 
szcze gólniej Pruskich,  R ą sje  by łby  uznanym 
za uiewinuego).

H iszp a n ja .—  Donoszą z R aiony  d. 27 z. m. 
źe wysiadło na ląd w przystani  St. S e b a s tja n a , 
powtórnie 400 ochotników angielskich. —  Kar- 
liści są ciągle stali w swoich działaniach prze­
ciw wojsku Królowej,  oraz wierni i p rzychyl­
ni D on  K aro low i, dla którego walczą z zapa­
łem;  strata Jenerała Z u m n la ka ra g u i  dotąd nie 
iest zapomnianą w sercach iemu przychylnych 
żołnierzy.  —  Ciągle donoszą o niespokojnościach 
w M a d ry c ie .—  Zapewniaią,  ze znowu była bi­
twa pod P u en ta  de la  R e in a , w której Kar-  
liści bardzo ucierpieli.

P o r tu g a lja . —  Nastąpiła zmiana Ministrów, 
a iak wszyscy utrzymuią,  zmianę tę dopełni ł  
wpływ rządu Angielskiego, którego Poseł ma 
tera* w Lisbonie  pierwsze znaczenie.—  O przy- 
szłem małżeństwie Królowej D onny M a r j i prócz 
rozmaity cli domysłów, n ie m a  ieszcze pewności,  

T u rc ja .—  Spodziewaią się wkrótce że Por­
ta odbierze zaspakaiaiące wiadomości zAlbanj i ,  
gdzie zaburzenia wkrótce maią być uśmierzo­
n e . —  Mówią, źe Suł tan rozkazał  aby urządzić 
szkołę w ojs ko w ą  iak najspieszniej.  —  W  A -  
d rya u o p o lu  powiększają koszary dla wojska, 

A n g l ja . —  Chociaż głoszono, że Lord D a r­
li am  w prost uda się do P etersburga , lecz o- 
kazało się inaczej i ten Lord iuź odpłynął  do 
S ta m b u łu ,  z kąd dopiero pośpieszy do Rossji.

P R Z Y I Ę C J J A L l  D O  W A R S Z A W Y .
O ż a r o w s k a  IWarjan:  H r a b i :  z M o s z n y ,  M o k r s k i  

J ó z :  Ozie:  z K o r y t k o w a ,  T o m i c k i  S t an i :  Dzie:  z
J e l e ż y ,  h ł n e l  J n s p e k t o r  . l e t i eral r  P o c z t  z S i edl ce ,  
k i e ł p s z  J ó z :  N a d l e ś u y  z P u t  o w.

D O N I E S I E  X I Ą .
W  dn i u  9 b .  p r z e d  p o ł u d n i e m  wyfciadąiąe z d o ­

r o ż k i ,  k t ó r e j  N u m e r  i es t  w i a d o m y ,  p r z y  r o g u  u l i ­
cy Bi e l ańs k i e j  i D ł u g i e j ,  z o s t a w i o n ą  z o s t a ł a  T A ­
BAK 1KRK A s r e b r n a ,  z o p r a w n y m  m e d a l e m  N. C E -  
S A U Z A  A L E X A N D R A  1. ,  p o w o ż ą c y  t a* dui joźką



ł u b  p o s i a d a i a c y  t e ż  t a b a k i e r k ę ,  r a c z y  o d d a ć  do  
H a n d l u  P .  K r e m k y  p o d  N r  61 4  Li t :  U.  p r z y  u l i ­
c y  W i e r z b o w e j ,  za  n a g r ó d ą  z}:  18.

L i c y t a c j a  r u c h o m o ś c i  t o  i e s t  G a r d e r o b y ,  P o ś c i e -  
li i S p r z ę t ó w  d o m o w y c h ,  p o  n i e g d y  M a r j a n n i e  z  
M o ś c i c k i c h  S z w a r c e r o w e j ,  otyhędz i e  s i ę  na z a d a ­
n i e  S u k c e s s o r ó w  w  d n i u  1 2  b .  m.  i r.  o  g o d z i n i e  3 
z  p o ł u d n i a ,  p r z y  u l i c y  P o d w a l  w  uorau p o d  N r 5 2 5 ,  
c o  s ię  n i n i e j s z y m  o b w i e s z c z a .  A .  I I  i U j a m  U e i e n  t.

P o t r z e b n a  i e s t  O s o b a  p ł c i  ż e ń s k i e j  na p r o w i n ­
c j ą  do  d a w a n i a  l e k c j i  na  F O R T E P J A N 1 E ,  t a k ż e  
i  f r a n c u s k a  r o d o w i t a  d o  d a w a n i a  F R A N C U Z K I E -  
G O  J Ę Z Y K  A p o t r z e b n a  w t o ż  s a i no  m i e j s c e .  W i a ­
d o m o ś ć  p r z y  u l i c y  S e n a t o r s k i e j  w d o m u  P c t y s k u -  
sa na  2m p i ę t r z e , , w pens j i  p ł c i  ż eń s k i e j .

Z g i n ę ł a  K S I A Z K A  L E G I T Y M A C Y J N A  M i c h a ­
ł a  O r ł o w s k i e g o .  Ł a s k a w y  z n a l a z c a  r a c z y  o d d a ć  
z a  n a g r o d ą  p r z y  u l i c y  E l e k t o r a l n e j  p o d  N r  755 .

P r a w n i e  z a i ę t e  W i n o  R e ń s k i e  g a r n c y  4 ^ 6 ,  tu w 
W a r s z a w i e  p r z y  u l i c y  K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ś c i e  
p o d  N r  4 0 5 ,  p r z e z  p u b l i c z n ą  L i c y t a c j ą  w i ę c e j  da-,  
iąceir-u i  n i e o d s t ę p n i e  p ł a c ą c e m u  w d n i u  30  L i p c a  
11 S i e r p n i a  o g o d z i n i e  10 z  r a na  s p r z e d a n e  b ę d z i e .

A', s i .  G a r b o le w s k i  K.  T .  C.  W .  M,
P r a w n i e  z a i ę t e  R u c h o m o ś c i ,  a m i a n o w i c i e :  K a ­

n a p a .  K r z e s ł a ,  K o m o d y ,  S z a f y ,  B i ó r k a ,  i t.  d.  t a  
w  W a r s z a w i e  p r z y  u l i c y  R y n e k  S t a r e g o  M i a s t a  na  
p l a c u  t ę r g o w y m  w d n i u  30  L i p c a / U  S i e r p n i a r .  b .
0  g o d z i n i e  3 p o  p o ł u d n i u ,  s p r z e d a n e  b ę d ą  p r z e z  
p u b l i c z n ą  L i c y t a c j ą . '  J ó z e f  a t  D l a g n u s k i  l i .

P e w n y  s z t u c z n y c h  z a k ł a d ó w  O G R O D N I K  w  
ś w i a d e c t w a  z d o l n o ś c i  z a o p a t r z o n y ,  k t ó r y  w n a j ­
w i ę k s z y c h  K r ó l e w s k i c h ,  X i a z e c y c l i  i p u b l i c z n y c h  
o g r o d a c h  w N i e m c z e c h ,  H o j a n d j i ,  D a n j i  i  S z w e c j i  
w  s w e m  p o w o ł a n i u  z n a i o m o ś c i  z a s k a r b i ł ,  k w a l i f i ­
k u j ą c y  s i ę  f edy i i i e  d o .  w i e l k i c h  z a k ł a d ó w -  o g r o d o ­
w y c h  w k r a i u  lub za  gr a n i c ą  ( w  F r u s i e c h ,  R os s j t  i 
P o l s z c z ę . )  w L i s t o p a d z i e  r.  b .  1835  we j ś ć  m o ż e  w  
o b o w i ą z k i .  G d y  t e n ż e  r ó ż n e  o g r o d y  i t r e p d u z y
1 t .  p.  a n a w e t  k o n s t r u k c j ą  i c h  p r z e d s i ę b r a ć  i u -  
r z ą d z i ć  m o ź ę ,  t a k  d o k ł a d n i e ,  f r u k t a  a n a n a s o w e  z 
p i e r w s z e g o  z a s a d z e n i a  w c i ą g u  18 d o  2Q m i e s i ę c y ,  
t r u s k a w k i  w c i ągu i e d u e g o  r o k u ,  p o d o b n i e ż  w i n o -  
g r o n v  i t a k  w  p o r ó w n a n i u  r ó ż n e g o  g a t u n k u  f r u ­
k t a  i ak i e  t y l k o  w a r t o  p i e l ę g n o w a ć ,  o t r z y m y w a ć  i 
k o n s e r w o w a ć  i e s t  w s t a n i e .  P r z e t o  i e ż e l i  P a n o w i e  
p o s i a d a c z e  z n a c z n y c h  W ł o ś c i  i Amatorovy. ie  O g r o ­
d n i c t w a  ż y c z y l i b y  s o b i e  p r z y i ą ć  d o  o b o w i ą z k ó w ,  
r ac z ą  l i s t o w n i e  fr i jnko do  W .  S a f ra n a  A p t e k a r z a  
w  M i e ś c i e  W ł a d y s ł a w o w i e  z g ł o s i ć  s ię.

P e w n a  O s o b a  g r u n t o s y n i e  u s p o s o b i o n a  do  
A p p a r a t ó w  c h e m i c z n y c h  p a r o w y c h  G O R Z E L N I  i

u r z ą d z e n i a  k a ż d e g o  i n n e g o  górze] , ni ctrra ,  ż y c z y  
s o b i e  w m i e s i ą c u -  L i s t o p a d z i e  1Ś35  r.  i a k o  w y p r a ­
k t y k o w a n y  G o r z e l n i a n y  w k r a i n  l ub  z a g r a n i c ą  w  
P r u s l e c h ,  P . os s j i  i P o l s z c z ę  b y ć  u m i e s z c z o n y m ,  
n a d t o  ż y c z y  s o b i e  n a w e t  p o d j ą ć  s i ę  z w ł a s n e m i  
l u d ź m i  p a l m i e  w ó d k i  na p r o c e n t  u  w ł a ś c i c i e l i  
z n a c z n y c h  z a k ł a d ó w  , *u  ż e l n i a n y c h .  Ż y c z ą c y  s o b i e  
P a n o w i e  D z i e d z i c e ,  r a c z ą  l i s t o w n i e  f r a n k a  do  W .  
S a f ra n a  A p t e k a r z a  w. Mi e śc i e  VA' ł adys ł awowi e  z g ł o ­
s i ć  s i ę.

Z e  z n a c z n y m  r a b a t e m o d  c e n y  f a b r y c z n e j  w y ­
r a c h o w a n e j  m o ż n a  n a b y ć  2 0 0  s z t u k  R A M E K  ini -  
n j a t i t r o w y c h  z d r z e w a ,  c z a r n o  p o l i t u r o w a n y c j i ,  o -  
p r a w a  o w a l  b r ą z e m  p o z ł a c a n y m  w y ł o ż o n a ,  g u s t o ­
w n e j  z a g r a n i c z n e j  r o b o t y  i t y l e ż  s z k i e ł e k  c z e s k i c h  
r z n i ę t y c h ,  p o d  N r  4 7 3  Lit:  G.  p r z y  u l i cy  W i e r z ­
b o w e j  w S k ł a d z i e  P a p i e r u .

L A N D K U C Z E ł i  w y i e ż d ź a i ą c y  p r z e z  K a l i s z  do  
W 1 o c i a w i a ,  L i p s k a  l ub  D r e z n a ,  ż y c z y  z a b r a ć  p o ­
d r ó ż n y c h .  W i a d o m o ś ć  w H o t e l u  D r e z d e ń s k i m .

W  d o m u  p o d  N r  (>08 p r z y  u l i cy  B i e l a ń s k i e j ,  g d z i e  
i e s t  B i ór o  K o n t r o l l i  e ł u ź a c y c h ,  z n a j d u i e  s ic  k i l ­
k a n a ś c i e  K O N I ,  k t ó r e  m o g ą  b y ć  n a i e t e  w  r o z m a i t e  
s t r o n y  R o s s j i .  W i a d o m o ś ć  p o d  N r e m  i a k  w y ż e j  u 
R z ą d c y  d o m u .  

y W y £ e  ̂ ś r e dn i e j  w i e l k o ś c i ,  p ó ł t o r a r o c z n y  
A ł : f v  n i e u k ł a d a n y ,  s i er ś c i  b i a ł e j ,  z k a s z t a n o w a -

• • =  t e m i  ł a t a m i ,  u s z a m i  k a s z t a n o w a  l emi  z j  r - 
śc i  w y t a r t e m i ,  o g o n e m  d o ś ć  d ł u g i m ,  b i a ł y m ,  m  
k t ó r y m  n i e c o  s i e r ś c i  s z ar e j  p r z ć b i i a  s i e ,  z t y ł u  z a ­
d n i c h  n ó g  n i e c o  s i er ś ć  p o d p a l a n ą  m a i ą e y ,  z a b ł ą ­
k a ł  s ię .  K t o b y  w i ę c  t a k o w e g o  p o s i a d a ł  Inh m i a ł  
o n i m j a k ą  w i a d o m o ś ć ,  z e c h c e  s i ę  z g ł o s i ć  do  W o ­
ź n e g o  B i or ą  P o l i c j i  M.  W a s z a w y  J a n o w s k i e g o ,  a 
o t r z y m a  n a g r o d y  D u k a t a  w z ł o c i e ;  w  p r z e c i w n y m  
z a ś  raz i e ,  n i e p r a w y  p o s i a d a c z  o u c g o ,  db o g a  S ą d o ­
wą  p o s z u k i w a n y m  będzie , .

W  d n i u  5 b.  m.  i r.  z g i nę ł a  S U K A  z g a j u n k u  
S z p i c ó w ,  ma i ąc a  na uszach'  i g r zb i ec i e  p l a m y  nie­
co ż ó ł t e ;  ł a s k a w y  z n a l a y c a  r a c z y  ią o d da ć  p o d  Nr  
4 0 9 ,  j>rzy u l i c y  K r a k o w s k i e  P r z e d m i e ś c i e ,  a o t r z y ­
ma  p r z y z w o i t ą  n a g r o d ę .

J i t t r o  u J logask  iego  jn - iy  u l i c y  D ł u g i e j  'Nr  550.  
S N J A O A N I E :  P i e c z e ń  b a r a n i a  d u sz o :  z  k a r t o f e l k a :  
w o ł o w a  z r o ż n a  i h u z a r s k a .  P o l ę d w i c a ,  z r oż n a  * 
k a p u s t ą ,  -Zrazy p o l s k i e  z  c h ł o p s k ą  k a s z ą , .  N ó ż k i  
c i e l ę c e  s ma ż o:  7. s z p i n a : ,  Z u p a  p o m i d o r o : ,  R o s o ł *  
g r o s z k i e m .  K O L \ G J A :  G ł ó w k a  cie lę:  s m a ż o n a *  
s o s e m ,  K o t l e t y  c i e l ę :  n a t u r a l : ,  S z u y c e l  po  w i e d e ń : .

Dr is r.ano c i e p ł a  s t o j m i  7.  W c z o r a j  w . p o ł u d n i e  l i*  
T Ł ’A I R  W I E L K I .  J u t r o  A m a l j a  M a n s f i l d .


